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„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie, 
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Cena numeru 4 hal., Z przesyłk 


Wojna o Kretę? 
(Telegr. „Nowej Reformy'). 


Konstantynopol. Doniesienia dzienników o 
mobilizacyi przeciwko Grecyi i skoncentrowa- 
niu korpusu salonickiego, są nieuzasadnione. 


Przygotowania wojenne o tyle po“ 


stąpiły, że przygotowano plan mobi- 
lizacyi i marszu. Jako komendant ar- 
mii w ewentualnej wojnie z Grecyą, 
wymieniony jest komendant korpusu w Kon- 
stantynopolu Mahmud-Mukdar pasza, syn 
marszałka Ghasi Mukdar paszy, generalissimu- 
sa w rosyjskiej wojnie w Azyi. Miarodajne dy- 
plomatyczne i wojskowe czynniki sądzą je- 
dnakże, że nie przyjdzie do wybuchu 
wojny. Liczą na to, że wobec siły tureckiej 
armii i wydanych zarządzeń, jakoteż wobec de- 
monstracył eskadry i rad ze strony mocarstw 
zarówno Kreta, jak i Grecya zachowają się 
spokojnie. 

Konstantynopol. Tureccy ambasadorowie po- 
czynili n mocarstw wykonywujących opiekę nad 
Kretą kroki przeciwko cofnięciu wojsk, wska- 
zując, że to równałoby się aneksyi wyspy przez 
Grecyę. Ze strony rosyjskiej tutaj i w Peters- 
burgu dano odpowiedź, że nczynieniu zadość 
żądaniu Turcyi stoją w drodze zobowiązania 
mocarstw co do cofnięcia wojsk. Zresztą co się 
tyczy kwestyi kreteńskiej toczą się między mo- 
carstwami pertraktacye. Podobne odpowiedzi 
miały dać także i inne mocarstwa. Dyplomacya, 
zdaje się, nie obawia się wybuchn wojny; prze- 
waża przekonanie, że poczynione przez turecki 
sztab generalny przygotowania do demonstra- 
eyi floty, dalej stanowisko i kroki Porty, jako- 
też głosy prasy mają być tylko naciskiem, aby 
osiągnąć możliwie dobre rozwiązanie kwestyi 
kreteńskiej. 


Żądania Turcyi. 


Konstantynopol. „Courrier d'Orient* ogłasza 
wypracowany przez związek „obrony praw oj- 
czyzny* program żądań w sprawie Kre- 
ty, które obejmują: 

1) Utworzenie autonomicznej prowincyi pod 
zwierzchnictwem sułtana; odwołanie komisarza, 
przywrócenie tureckiej i kreteńskiej flagi. 

2) Zamianowanie gubernatora chrześcijanina, 
pochodzącego z Krety, poddanego neutralnego 
państwa. ale nie greckiego. 

3) Obsadzenie zatoki Suda wojskiem ture- 
ckiem i przemienienie jej na podstawę dla, tu- 
reckiej floty. 

4) Zupełne zrównanie Mahometan i chrze- 
ścijan. 

5) Gwarancya życia i mienia Mahometan. 

6) Wstawienie odpowiedniej kwoty na po- 
wrót zbiegłych Kreteńczyków. 

7) Odbudowanie zburzonych meczetów, szkół 
i kościelnych zakładów kosztem kreteńskiego 
budżetu. 

8) Prawo interwencyi wojska tureckiego z 
Suda dla utrzymania porządku, w razie gdy- 
by kreteńska milicya okazała się niewystarcza- 
jaca. 

9) Zniesienie obecnego prowizorycznego sy- 
stemu cłowego. A 

10) Wydalenie borzycieli pokojn. 

11) Amnestya dla tych, którzy wywołali 
niepokoje, o ile do pewnego terminu się pod- 
dadzą. 


Waiki w Albanii. 


(Telegr. „N. Reformy*.) 

Salonika. Dżahid pasza stoczył z AL 
bańczykami walkę. Kilka twierdz alkań- 
skich zniszczonych. — Straty wojsk nie- 
znane. 


Trzęsienie ziemi we Francyi, 


Jak donosiliśmy wczoraj, w piątek wieczór 
odezuto w Marsylii i kilku innych miejsco- 
wościach Francyi dwukrotne trzęsienie ziemi, 
które trwało po kilka sekund. W Aix zaryso- 
wało się kilka domów, w Lambóese kilka bu- 
dowli zawaliło się a 8 ludzi zostało zabitych. 
Także w Genui trzęsienie odczuto. 

(Telegr. „N. Reformy".) 

Paryż. Trzęsienie ziemi, jakie nawiedziło po- 
łudniową Francyą, wyrządziło ogromne szko- 
dy. W Talonie żołnierzć opuścili ze strachu 
koszary; wrócili z powrotem dopiero wtedy, gdy 
oficerowie przyrzekli im, że razem z nimi prze- 
nocują w koszarach. W Nicei wśród bawią- 
cych tam cudzoziemców powstała wielka pa- 
nika. 

Marsylia. Pierwsze oficyalne wiadomości pre- 
fektury podają liczbę zabitych w Lambese 
na 14, w St. Caunat 8, St Reparade 2, 
Rognes 12, Pelissane 1. We wszystkich 
tych miejscowościach wiele osób odniosło rany. 
Szkody znaczne. W Equilly i Avanelie 
runęły kościoły. 

Marsylia. Dzienniki donoszą o strasznych 
skutkach trzęsienia ziemi w okręgu Aix. 
Miało zginąć 60 osób, a wiele odnieść 
rany. Jedna wieś jest prawie zupeł- 
nie zniszczona. W kilku miejscowościach 
budynki — także kościoły — zawaliły się. 
Mieszkańcy są bez dachu i środków żywności. 
Z pod gruzów wydobyto dotąd 15 
zwłok. Wojsko i władze zajęte są akcyą ra- 
tunkową. Na miejsce katastrofy wysłano Środki 
żywności, namioty i nosze. 

„Genua. Trzęsienie ziemi odczuto we wszyst- 
kich częściach okręgu San Remo. Ludność kil- 
ku miejscowości przepędziła noce pod gołem 
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a pocztową 6 hal. 


niebem w zaimprowizowanych namiotach. Twier- 
dzą, że trzęsienie nie było zbyt silne i nie wy- 
rządziło szkody. 


2 parlamentu. 
(Tel. „N. Reformy“). 
Wiedeń, 13 czerwca. 
Projekty finansowe rządu. 

Izba posłów przystąpiła wczoraj do pierw- 
szego czytania projektu finansowego rządu. — 
Czeski agraryusz Oklestek i socyalista G lð- 
kel występowali przeciw projektowi. Pos. R e- 
diich (post. niem.) oświadczył się w interesie 
finansów państwowych za najdalej idącemi o- 
szczędnościami w administracyi i za większem 
stosowaniem podatków bezpośrednich, przyczem 
zalecił rozważyć sprawę zaprowadzenia po- 
wszechnego podatku majątkowego na wzór pru- 
ski, Dalej polecił mowca rozszerzenie monopolu 
na dynamit i naftę, 

Pos. Budzynowski oświadczył, że dzi- 
siejszy system podatkowy jest nierównie rozło- 
żony, a gospodarka podatkowa państwa sprze- 
ciwia się interesom ekonomii. Omawiał wyczer- 
pująco stosunki podatkowe w Galicyji, 
przyczem zauważył, że w gospodarce dodatków 
nie widzi nic złego, gdyż jest to jeszcze wyj- 
ście, które może krajom pieniądze przynieść. 
Tylko nierówność w tych dodatkach jest rze- 
czą złą. Przy wszystkich rodzajach podatków 
należy pozostawić pewne minimum egzy- 
stencyi wolne od podatków. Dla prze- 
prowadzenia sanacyi finansów krajowych na 
większą skalę potrzebną jest bezwarunkowo po- 
moc państwowa. Mowca jest przeciwny przed- 
łożeniu, gdyż nie widzi w niem ani sanacyi fi- 
nansów krajowych, ani państwowych, a także 
z powodów politycznych będzie głosował prze- 
ciw, gdyż taka sanacya finansów krajowych 
nie jest niczem innem, jak tylko agitacyą prze- 
ciw zaprowadzeniu powszechnego prawa wy- 
borczego sejmowego. Także z powodów naro- 
dowych zajmuje mowca takie stanowisko, gdyż 
Rusini muszą zaprotestować przeciw wszelkie- 
mu przekazywaniu środków Galicyi, gdzie ru- 
ski kraj połączono z polskim w jeden obszar 
administracyjny w tym celu, aby ruski kraj 
oddać pod automatyczną polonizacyę. 

Na tem obrady przerwano. 


Drożyzna. 
Pos. Fressi w *rApytauiu do prezydenta 
wskazuje na interpelacyę, jaką w maren b. r. 
wniósł w sprawie ciągłej zwyżki cen mąki, co 
obecnie w ostatnich 5 latach doszło do tego 
stopnia, ża dziś dla rodziny robotniczej zwyżka 
tygodniowo tworzy wydatek 2 kor. Mowca za- 
pytuje prezydenta, czy gotów jest wobec rządu 
energicznie się oświadczyć, aby on wystąpił z 
rezerwy i letargu i wszystko uczynił, aby tej 
zwyżee na mąkę kres położyć i aby prezydent 
spowodował odpowiedź rządu na jego interpe- 
lacyę. 
Prezydent oświadczył, że podziela stano- 
wisko mowcy w sprawie ogromnego podniesie- 
nia się cen i środków żywności. Rząd mógłby 
przez energiczne wystąpienie coś uczynić. Pre- 
zydent jest gotów zwrócić uwagę prezydenta 
ministrów na interpelacyę, prosiłby jednakże, 
gdyby się udało rząd spowodować do wniesie- 
nia dotyczącego przedłożenia, lub gdyby z ło- 
na Izby uczyniono wnioski, aby umożliwić też 
postawienie tych przedłożeń na porządkn dzien- 
nym Izby. Izba powinna przystąpić do porząd- 
ku dziennego i przedłożenia faktycznie przedys- 
kutować, w przeciwnym razie stanie się współ- 
winną w tem, co zarzuca rządowi. 
Na tem posiedzenis o godz. pół do 7 wieczo- 
rem zamknięto; następne w poniedziałek o go- 
dzinie 3 po południu. 


Syłaacya. 

Wieceń, Wezoraj odbyło się posiedzenie ko- 
misyi parlamentarnej Unii słowiańskiej, na któ- 
rem omawiano sprawę budżetu. Przeważyło 
zdanie, że Unia nie powinna stawiać trudności 
załatwieniu budżetu, ponieważ nie może brać 
na siebie odpowiedzialności za odroczenie lub 
nawet rozwiązanie parlamentu lub też za wpro- 
wadzenie rządów $ 14. 

Wiedeń. Jak „Slav. Corresp.* donosi, toczyły 
się wczoraj rokowania z członkami klubu u- 
kraińskiego w sprawie przystąpienia 
tego klubu do Unii słowiańskiej. ` 


DBDymisya Azeczka. 

Wiedań. Audyencya bar. Bienertha u cesarza 
w sprawie dymisyi Zaczka zdaje się dziś nie 
nastąpi. 

Berno. Komitet wykonawczy tutejszej partyi 
radykalno-czeskiej wezwał ministra 
Ziaczka, aby nietylko podał się do dymisyi, 
lecz aby złożył także mandat poselski. 


Sprawa Eulenburga. 


(Telegr. „N. Reformy*.) 

Berlin. Izba sąlu krajowego zajmowała się 
wczoraj wnioskiem starszego prokuratora co 
do podwyższenia ks. Eulenburgowi kau- 
cyi ze 100.000 na 500.000 marek. Podwyższe- 
nie w zasadzie uchwalono. Sąd miał nadto po- 
stanowić wezwanie naukowej komisyi do zło- 
żenia opinii, czy byłoby możliwem obrady prze- 
ciw księciu skończyć ewentualnie na specyalnej 
sesyi trybunału przysięgłych. 

Berlin. Dzienniki donoszą, że rozprawa prze- 
ciw Eulenburgowi rozpocząć się ma w najbliż- 
szym czasie. 


Telegramy 


Koina ofiara. 

Łodź. Józef i Anna Hertzowie dla u- 
czczenia pamięci zmarłego syna ofiarowali 
200.000 rubli na budowę gmachu progimnazyum 
żeńskiego. 


Ratastrsty w fabrykach. 


Łódź. W fabryce Haertiga (ul. Piotrowska) 
wybuchł kocioł raniąc ciężko odłamka- 
mi 8 robotników i jednę robotnicę. 

W fabryce braci Winterów (ul. Widzewska) 
nastąpił wybuch benzyny. Skutkiem tej 
katastrofy ucierpiały maszyny i część budynku. 
Przeprowadzone śledztwo ustaliło, że fabrykę 
usiłowano spalić przy pomocy pod- 
palenia balonu benzyny. 


Z ruchu radyżainego w Czechach. 

Praga. Członkowie rozwiązanych ubiegłej zi- 
my radykalnych organizacyj młodzieży przyłą- 
czyli się do istniejących politycznych organiza- 
cyj partyi czesku-radykalnej. 


Czeskłe kazamie w Cheble. 


Cheb. Duchowny wojskowy Reml wygłosił 
onegdaj w jednym z tutejszych kościołów ka- 
zanie w języku czeskim. Wydział miejski Che- 
bu uchwalił zwrócić się do komendy korpuśnej 
w Pradze z prośbą o zabronienie kazań w ję- 
zyku czeskim, gdyż nie będą one tolerowane. 


Z przesilenia na Węgrzech. 


Budapeszt. Zamiar odroczenia przesilenia do 
jesieni, wywołuje zwłaszcza wśród stronnictw 
dualistycznych coraz większą opozycyę. Hr. 
Andrassy sprzeciwia się również takiemu prze- 
wlekaniu, oświadczając, że żaden gabinet pro- 
wizoryczny nie będzie w stanie przeprowadzić 
reformy wyborczej; wątpią także czy cesarz na 
takie przewlekanie się zgodzi. W przyszłym 
tygodniu ndaje się dr. Wekerle do Wiednia 
i w tym czasie spodziewają się ostatecznej 
decyzyi: czy nastąpi rekonstrukcya obecnego 
gabinetu, czy też powołany będzie gabinet zu- 
pełnie nowy, złożony przeważnie z członków 
partyi dualistycznych. 


Pam Toseltl się rozwodzi, 
Drazno. Dzienniki "potwierdzają wiadomość, 
że pani Toselli postanowiła rozwieść się ze 
swoim mężem. Pani Toselli postanowiła zwrócić 
się z prośbą do dworu austryackiego 0 pozwo- 
lenie jej na osiedlenie się w Austryi. Dzienniki 
przypuszczają, że dwór austryacki prośbie tej 
odmówi. i 
Echa strajku pocztowego. 
Paryż. Na linii kolei zachodniej ubiegłej no- 
cy odkryto poprzecinane przez nieznanych 
sprawców druty sygnałów. Szczęśliwym 
trafem wczas spostrzeżono fakt tak, że można 
było zapobiedz nieszczęściu. 


Anarchiści we Francyl. 

Paryż. Śledztwo, prowadzone z powodu napa” 
dn na jednego fabrykanta, wykazało, że istnia- 
ła dobrze zorganizowana banda a 
narchistów. Dokonano już licznych are- 
sztowań. W mieszkaniu jednego z uwięzio- 
nych, 25-letniego robotnika szklarskiego, znale- 
ziono formalną fabrykę bomb. 


Podróże cara, 


Petersburg. Jacht carski „Aleksander“ wczo- 
raj po południu z carem, carową, następcą tro- 
nu i córkami odjechał do Kronsztadu, skąd 
para carska na jachcie „Standard* w dalszą 
udała się drogę. W towarzystwie pary carskiej 
znajduje się w. ks. Dymitr Pawłowicz, minister 
dworu i świta. 

Londyn. Jak dzienniki donoszą, carowi w cza- 
sie podróży do Anglii będzie towarzyszyć Izwol- 
ski. 

Londyn. W Hyde-Parku odbyło się wczoraj 
zgromadzenie zwołane przez członków partyi 
robotniczej, Izby gmin i polityków liberalnych 
z protestem przeciw przybyciu cara do Anglii. 
Równocześnie uchwalono wyrazić sympatyę dla 
narodu rosyjskiego. 


Zatomięcie łodzi podwodeej. 


Sebastopol. Wczoraj w nocy łódź podwodna 
„Kambala* przy manewrach najechała na pan- 
cernik „Rościsław* i natychmiast zatonęła. — 
Komendant łodzi zdołał się uratować, wszyscy 
inni, mianowicie kapitan, dwóch ofice- 
rów i siedmnastu marynarzy zato- 
nęło. i 


O zajścia w &dana. 


Konstantynopol. Ze strony rosyjskiej i an- 
gielskiej poczyniono w Porcie przyjazne rady 
w sprawie położenia w wilajecie Adana. Spe- 
cyalnie wskazano, że dotąd tylko najniższe 
klasy ludowe, nie zaś sprawcy, mianowicie no- 
table, pociągnięte zostały do odpowiedzialności. 
Pieciu Ormian, którzy w Mersynie schronili się 
do konsulatu angielskiego, nie wydano, ponie- 
waż ambasada zażądała, aby podano jej do 
wiadomości treść oskarżenia i aby proces od- 
był się przy asystencyi angielskiego konsula, 
czemu Porta odmówiła. 

Walii w Persyl. 

Tebris. (Ag. Pet. tel) W Dilman przyszło 

ponownie do starcia między perskimi 


a tureckimi żołnierzami. Straty po obu 
stronach wynoszą 10 ludzi. Drogi z Tebris da 


Teheranu i dalej, zawsze jeszcze dla handlu! dwór“. 


XXVI. 


ZAMIEJSTOWA: Administratya „Aawej Reformy” i 
Główna trafika w Rynku — Agentya J. Kostasa . 


wka 1. — S. Sokołowski. Paszł Bassmana 9. 
Bermane Goldschmied (sprzetaż pojedynczych num 


Kionachium i Norymberdze} — R. Sthaiek ( 


ZAŁĄCZNIKI ds „owej keformy" (praspekty, cy 


Emea 


są niedostępne, ponieważ rabunki wojsk rządo- 
wych trwają w dalszym ciągu. 


Elegtntkt. 


Idzie, bacząc pilnie, czyli wszyscy podziwiają 
jej strój piękny. Kapelusz przypięła dwiema ol- 
brzymiemi szpilkami, odsunęła go zalotnie w tył 
głowy, włosy ma nasnnięte na czoło, fryzowane, 
przewiązane olbrzymią kokardą, 

Idzie, mierząc wyniośle te ubożnchne biedactwa, 
które mają płaszczyki zeszłoroczne, których su- 
kienki nie są co dzień odprasowywane, które nie 
noszą dekoltowanej szyi, osłoniętej białem boa. 

Ona wie dobrze, iż budzi zazdrość, a cieszy ją 
to niezmiernie. Ona wia dobrze, iż są tacy, którzy 
co dzień o tej samej godzinie z nią się zejdą i o- 
glądać się będą za nią kilka razy. 

Przy łańcuszku zegarka malnsieńkiego dzwoni 
cały tuzin brełoczków, cel zazdrości rówieśniczek. 
Jeden breloczek, w kształcie wiśni, napełnia się 
co dzień perfumą... Ona wie, iż to niezbędne do 
szyku... 

Idzie wyniosła, pyszna. pewna siebie, a zdaje 
jej się, iż jeszcze za mało zwracają na nią uwa- 
gi, jeszcze za mało jest strojna, za mało modna... 

Powitana przez Manię, udaje, iż jej nie widzi. 
Czyż można odkłonić się tej, która w perkalowej 
sukience biegnie przez ulicę? 

Elegantka jest nczenicą piątej klasy, ma lat 12 
i wie, gdzie najdroższe pióra, najmodniejsze ko- 
ronki. > 
Zdaje się jednak, iż nie dowie się ona nigdy o 
tem, iż papugi, choć bardzo pięknie upierzone, 
mniej pożyteczne są od szarych skowronków. 

a. a. 


Operetka. 


Największa atrakcya dwóch ubiegłych se- 
zonów letnich operetki lwowskiej w Kra- 
kowia „Wesoła wdówka* Tehara otworzyła 
wczoraj sezon operetkowy, gromadząc liczny 
zastęp miłośników lekkiej, melodyjnej i niezwy- 
kle wdzięcznej muzyki. Ulubienica lwowskiej a 
w równym stopniu i naszej publiczności, pani 
Schupp, była jak w roku ubiegłym, tak i wczo- 
raj bohaterką wieczoru, która śpiewem i grą 
swą pokrywa całe otoczenie, koncentrując na 
sobie wyłącznie uwagę publiczności. To też ta 
jedna rola, odtwarzana przez panią Schupp 
z nieporównanym wdziękiem gry i całej nie- 
zwykle zajmującej aparycji scenicznej, a z Wer- 
wą urodzonej diwy operetkowej, okupuje wszy- 
stkie braki ansamblu i obsady, dając słucha- 
czom pełnię zadowolenia estetycznego. Oklaski, 
jakiemi hojnie darzono artystkę, były też zu- 
pełnie zasłużone. 

W obsadzie zaszły zmiany znaczne. Z wyjąt- 
kiem zawsze mile witanej i słuchanej pani Ka 
sprowiczowej oraz pp. Solniekiego i Maszyń- 
skiego, którzy pozostali przy swych rolach, 
wszystkie inne uległy zmianie, nie wznosząc 
się ponad średnią poprawność. 

Mimo to przedstawienie szło na ogół gładko 
i składnie. Usterki wokalne w pattyi tenorowej 
i brak humoru dygnitarzy czarnogórskich rato- 
wała werwa innych wykonawców. Chóry i or- 
kiestra trzymały się dobrze, a wystawa, okra- 
szona występem domorosłego baletu, była ró- 
wnież staranną. w. p. 


Nowy rektor. 


Kraków, 13 czerwca. 

Rektorem uniwersytetu Jagiellońskiego na 
rok szkolny wybrany wczoraj został dr Józef 
Łazarski, profesor farmakologii i amakogno- 
zyi na wydziale lekarskim. 

Nowy rektor naszej wszechnicy urodził się w Je- 
leśni (Żywiec) w r. 1854. Ukończywszy niższe 
gimnazynm w Krakowie, poświęcił się zawodowi 
aptekarskiemu, poczem zdał egzamin dojrzałości 
i poświęcił się nance lekarskiej. Studyował medy- 
cynę w Gracu, następnie w Wiedniu, gdzie w r. 
1875 otrzymał dyplom doktora wszech nauk lekar- 
skich. Był zrazu demonstratorem przy katedrze 
fizyologii w Wiedniu, następnie sekundarynszem 
w tamtejszym szpitalu powszechnym, poczem otrzy- 
mawszy posadę przy katedrze farmakologii i far- 
makognozyi w Wiedniu, jako asystent znakomitego 
uczonego prof. Vogla i wykształciwszy się w tej 
gałęzi lekarskiej, powołany został w r 1882 na 
nadzwyczajnego profesora uniwersytetu Jagielloń- 
skiego; w roku 1886 został profesorem zwyczaj- 
nym. 

Kilkakrotnie wybierany dziekanem wydziału le- 
karskiego, zdobył sobie żywą sympatye w kołach 


młodzieży, dla której życzliwym i wyrozumiałym 
był profesorem. 
Rektor Łazarski jest autorem kilku rozpraw 


naukowych, z których najważniejsze są: „Zar ver- 
gleichenden Anatomie einiger Cupressineen*, „Zur 
Kenntniss des Asarum europaeum*, „Ueber die 
Wirkung der Blausaiire auf Athmung und Kreis- 
łanf*, „O działanin ergotyny* i t. d. 


pon 


RE POMIEAJ 


Bziś: 
Kraków, niedziela 13 czerwca, 
Kalendarzyk kościelny: Antoniego z Pa- 
dwy. 
Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 3 min. 32, zachód o godz. 7 m. 47; 
dłogość dnia godzin 16 min. 15. 


Teatr miejski w Krakowie: po południu 
„Dzwony z Corneville*; wieczoram „Straszny 
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Prenumeratę przyjmują: 


stowych, a EE od 108 egz, dia miejstewych prenomeratoiów 


wszystkie urzędy pacziowe, WAEJSCOWĄ: Adminisiracya „Rowej Reiorny". — 
M Salomoxowej, ul Siawkowska 2, — Hanel SŁ Rarlińskiego, Sukiennice. — 


Randel Kretschmera, ul, Szewska — Bandel J. Ekiera, nl, Rarmelicka 18. 
IAKIEJSTOWĄ PREKDMERATĘ | OGLOSZENIA (inseraty) przyjmują * 


We LWOWIE Biura dzionników: Ladwik Plaka, uł, Raroia Lud 
— W PRZEMYŚLU Keszele. — W JARSSŁAWIO A. Amster, — W WIESKIJ 
eriw),  Wollzele 6, — M. Dukes Kachi, Haasenstela & Voger (lakże w lam 


biga. Eranktarcie m. M., Berlinie, Lipska, Bazylei i Wroctawi -— A. Opnelik. — R. Mosse (takie w Berlinie, Hamburgu 


Wolizeje)) — W PARYŻU Sociełk Mutoelle de Pobiiciie A Lorelle, directeu 
Rose fengmant 14. 


OGŁOSZENIA (irseratyj przyjmuje Admiristretys „Nowej Reformy” za opłatą od miejste wiersza drobnem pismem (pelil) za pierwsz, 
raz 20 b, za kaidy następny raz po 10 b, — MADESŁARE po 60 b, où wiersza za każdy rat, 
GŁOSY PUBLICZNE pe 2 Kor od wiersza Ukłać tebelaryczn tyirowy. skomplikowany pierwszy raz 40 bał, 


następny po 
10 kal. od wiersa. 
rkuiarze. cgłoszazja t p.) przyjme się ra reng 2 R od 199 sqz, da ramaj 
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Teatr ludowy: po poładnia „Ona i jej mąż” 
wieczorem „Zbójcy*. 

Festyny: Ogniska nauczycielskiego „Wielki 
Fest“ w parku Jordana; w Podgórzu Czytelni 
akademickiej „Rewołucya zabawowa* w parku m. 
na Krzemionkach. 

Match footballowy na błoniach krakow. 
między „Pogonią“ a „Cracovią“. 

Wycieczki: Uniwersytetu ludowego do Ojco- 
wa, Eleuteryi do Czerny o godz. 1:30 w południe, 
Resursy urzędn. i klubu pocztowego do Niepołom- 
skiej puszczy, Akademickiego związku sport. do 
Ojcowa. Dwie wycieczki Kółka matem.-fizycznego 
do Bielan i do Tyńca; jedna o 9 rano, druga o 3 
po poładnia. 

Uroczyste zakończenie roku 
w szkole sług żeńskich na Smoleńsku 
po południa. 

Popisgimnastyczny w Sokole 
po południn. 


szkolnego 
o godz. 3 


o godz, 4 


Teatr miejski we Lwowie: 
zwaniec* (występ L. Solskiego). 

W poniedziałek 14 czerwca: 

Kalendarzyk kościelny: Bazylego bis. 
i Anastazego m. 

Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 3 m. 32, zachód o godz. 7 min. 48; 
długość dnia godzin 16 min. 16. 

Teatr miejski w Krakowie: „Aida“. 

Teatr ludowy: „Szatan kobieta“. 


„Car Samo: 


Teatr miejski we Lwowie: Car Samo- 
zwaniec* (występ L. Solskiego). 


Sprawa Borowskiej. Jak słychać, Janina Bo- 
rowska otrzymuje w więzieniu de czytania „Gaze» 
tę Lwowską”. Z dwiema towarzyszkami, oskarżo- 
nemi o kradzież, rrzmawią nie wiele, te bowiem 
zachowują się wobec „kapeluszowej pani“ z wiel- 
ką rezerwą. Kiedy Borowska przewiezioną będzie 
pod eskortą do mieszkania ś. p. Lewickiego na 
ulicę Sławkowską, nle jest wiadomem, Sędzia sled- 
czy utrzymuje rzecz w tajemnicy; idzie bowiem o 
to, aby uniknąć zbiegowiska. 

Ponieważ jeden z dzienników doniósł, Że roz- 
prawa przeciw Borowskiej odbędzie się ewentuał- 
nio w sierpniu, podnieść należy, że w sierpniu 
ogółem roków sądowych nie ma. Rozprawa odbyć 
się więc może najwcześniej — we wrześniu. 

Wielki „fest“ Ogniska nanozycielskiego w par- 
ku Jordana, zgromadzić dziś powinien tłnmy pu- 
bliczności. Program pracowicie obmyślony z pewnością 
przyniesie upragnioną zabawę. Dochód przeznaczony 
na bezpłatne wykłady dla młodzieży, popularne 
pogadanki pedagogiczne i uczelnię popołudniową 
dla dzieci, nie mających opieki w domu. 

Wystawa rysunków i robót uczennic seminaryum 
nauczycielskiego żeńskiego w Krakowie otwartą 
będzie dzisiaj i potrwa 3 dni, Wstęp wolny cd 
godziny 10—1 i od 3—6. 

Z uniwersytetu. Pp. Maryan Sokołowski z Wie- 
liczki i January Zunbrzycki z Limanowy otrzymali 
w uniwersytecie Jagiellońskim stopień doktorów 
wszech nank lekarskich. 

Wyścigi konne w Krakowie. W cela ożywie- 
nia sezonu wyścigowego, projektowane jest w osta- 
tnim dniu wyścigów konnych, t. jj we czwartek 
24 czerwca corso kwiatowe na torze wyści- 
gowym, następnie wyrnuszenie na podwieczorek do 
mleczarni łuczanowickiej w parka dra Jordana, 
wreszcia powrót do miasta. Oczywiście corso może 
się tylko wówczas odbyć, jeśli zgłosi się dosta- 
teczna liczba uczestników. Sekretaryat Towarzy- 
stwa porozumie się z tntejszemi magazynami kwią- 
tów, aby taksy za ustrojenie powozów były jak- 
najprzystępniejsze. Opłata za udział w corsie, oraz 
wjazd na tor wyścigowy wynosić będzie: za jedno- 
konny ozdobiony powóz 5 K, za dwnkonny 8 K, 
za czterokonny 15 K. Zgłoszenia przyjmować bę- 
dzie sekretaryat Towarzystwa wyścigów konnych 
ul. Wolska 1. 40 do wtorku 22 czerwca do godz. 
12 w południe. 

Stow. budowniczych w Krakowie. We wto- 
rek 15 b. m. o godz. 7 wieczorem odbędzie się 
w lokaln Stow. (Straszewskiego 28, II p.) wal- 
ne zgromadzenie. W razie braku kompletu 
odbędzie się o 7 min. 15 drugie zebranie bez 
względu na ilość członków. Na porządku dziennym 
są ważne sprawy, zarząd prosi więe kolegów 
o niezawodne przybycie. Usprawiedliwienia pry- 
watnej natury nie będą pod żadnym warunkiem 
uwzględniane; $ 18 statutu będzie w danym razie 
bezwzględnie stosowany na rzecz kasy zapomo- 
gowej. 

Szkoła zawodowa cukierników i piernikarzy. 
W ;iątek odbyło się zakończenie roku szkolnego 
w zawodowej szkoła cukierników i piernikarzy 
(w akademii handlowej) w obecności dra Jeseferta, 
wicesekr. Izby handlowej dra Reinera, wicesekret. 
magistratu i grona pryncypałów. Po oglądnięcin 
prac uczniów, rozdano świadectwa, oraz najpilniej- 
szym dano nagrody po 10 koron, złożone na ksią- 
żeczki kasy oszczędności. 

Szkoła rozwinęła się wybornie, co jest zasługą 
dyr. Kannenberga i grona nauczycielskiego. 
'Nieostrożna zabawa. Wczoraj rano, bawiące się 
pistoletem nabitym 12-letni uczeń szkoły realnej 
J. K. w Krakowie, spowodował wystrzał, który ra- 
nił go niebezpiecznie w rękę. Rannego opatrzyło 
Towarzystwo ratunkowe, polecając mu udanie się 
na klinikę chirurgiczną dla dalszego leczenia. 

Zacięta bójka powstała wczoraj w aresztach 
miejskich przy ulicy Skawińskiej, Robotnicy 
Andrzej Chmiel i Andrzej Bąk stoczyli ze sobą 
zaciętą walkę kijami i pięściami. raniąc się tak 
dotkliwie, iż okazała się potrzeba zawezwania in- 
terwencyi pogotowia ratunkowego, które obu zapa- 
śników na miejscu opatrzyło. 

Raniony nożem. Wczoraj w południe na dwor- 
cu kolejowym rozegrała się wśród licznego zbiego- 
wiska krwawa bójka. Jakiś kelner pokłócił się z 
pomocnikiem księgarskim K. S. o pewną dziewczy» 
nę. Kłótnia zamieniła się szybko wobec erotyczne» 


2. Nr 265. 


go przedmiotu spóru w namiętną bójkę, w czasie 
której kelner dobył noża i ranił przeciwnika kil- 
kakrotnie w głowę, Aresztowano go, rannego opa- 
trzono na stacyi ratunkowej. 

Zaginione dziecko. W czasie wtorkowego targu 

na placu Jabłonowskich zginął włościaninowi Ja- 
nowi Sendorowi z Bolechowice 6-letni synek; do- 
tychczas go nie odszukano. -— Malee miał czarny 
kapelusz, popielate ubrańko i był bosy, 
, Egzamin dojrzałości w gimnazyum w Pod- 
górzu odbył się od 3 do 11 czerwca pod prze- 
wodnictwem dyrektora gimnazyum V w Krakowie 
Winkowskiego. Egzamin dojrzałości zdali wszyscy 
abituryenci, a mianowicie: Armer Józef, Bieleś 
Czesław, Bieleś Tadeusz, Bieńkowski Jan, Birken. 
feld Izak, Bloch Hirsch (z odz), Bnxbaum Bertold, 
Czajka Ludwik, Czekaj Stanisław, Fidziński Felika, 
Filip Henryk, Franiek Jan, Gdula Tadeusz (z od- 
znaczeniem), Goldberg Leon, Gołąbek Józef, Grii- 
ner Aleksander, Haliniak Stanisław (z odznacz.) 
Hirsch Natan, Hyży Paulin (z odznacz.), Jaskier 
Piotr, Juszczyk Andrzej, Kański Adam, Kapcia 
Fabian, Korngold Ferdynand (z odznacz.), Kragen 
Zygfryd (z odznacz.), Liban Emil, Lidwin Ludwik, 
Lófienholz Saul, Mazur Andrzej, Moroz Jan, My- 
Bzal Maryan (z odznacz.), Oleaczek Mieczysław, 
Palenker Jakób, Pfeffer Jakób (z odznacz.), Pie- 
chociński Władysław, Piekło Antoni (z odznacz.), 
Pieniążek Piotr (z odznacz.), Pieniążek Stefan 
(z odznącz.), Poturalski Karol, Rubinstein Joël 
Ọ odznacz.), Sieklucki Eugeniusz (z odznacz.), 
peer Paweł (z odznacz.), Szerląg Eugeniusz, Szpu- 
mar Bolesław (z odznacz.), Wassermann Józef, 
Wilk Antoni, Wittek Karol, Zak Franciszek, Sta- 
rzeński Egon (ekstern.). 

„Podburzanie do gwałtów”, Z Poznania dono- 
szą: Przed tutejszą Izbą karną stanęli wydawca 
„Głosu Wielkopolanskś i „Gwiazdy“ Zygmunt 
Marweg, oraz redaktor odpowiedzialny tych pism 
p. St. Frankowski, oskarżeni o podburzanie do 
gwałtów, Przestępstwa tego dopatrzono się w u- 
mieszczonym wierszu Wili Tabaczyńskiej 
p. t. „Rok 1831“. Proces toczył się na wniosek 
prokuratora z wykluczeniem publiczności. Marwega 
skazano na 90 marek, a p. Frankowskiego na 30 
marek kary, względnie 3 tygodnie i tydzień wię- 
zienia, Prokurator zażądał dla obu oskarżonych 
kary w wysokości 500 marek. Przeciw powyższe- 
ma wyrokowi założą skazani rewizyę. 


zmarli. 

Jan Haponowicz, starszy inżynier Wydziała 
krajowego, w 56 roku życia umarł w Nowym Są- 
czu. 

Dr Emil Warmiński, lekarz, w 29 roku ży- 
cia umarł w Poznaniu. 


Mianowania. „Wiener Zeitung ogłasza: Mini- 
ster spraw wewnętrznych zamianował starszego ko- 
misarza dra Józefa Reinleudora radcą policyi we 
Lwowie, 


Baa NN. 
z Podgórza. 
Echa wybuchu prochowni. — Nowa szkoła. — Budowa 
kościoła. — Miła niespodzianka. — Różności. « 

W samem mieście ślady wybuchu pro- 
chowni zostały już zatarte, w okolicy jednak 
katastrofy ruiny domów na Słomówce i Basistówce 
dziś jeszcze wymownie przypominają smutne skute 
ki złowrogiego sąsiedztwa, Oba te przysiółki przed- 
stawiają obecnie niezwykły obraz martwoty, gdyż 
jak wiadomo ze względu na niebezpieczeństwo 
mieszkańców, magistrat podgórski zarządził zupeł- 
na opróżnienie walących się rader. Wojskowość 
udzieliła miastu stojące próżno koszary sali- 
narne, do których przeprowadzono wczo- 
raj bezdomnych skutkiem katastrofy wybu- 
chu, chwilowo umieszczonych w szpitalu chole- 
rycznym. 

Budownictwo miejskie wygotowało plany wiel- 


Zakład artystyczno-kamieniarski 
i budowlany 


Józefa Kuleszy 


naprzeciw cmentarza w Krako- 

j wie, posiada wielki wybór goto- 

wych pomników zpiaskowca,gra- 

nitu i marmuru, Podejmuje się 

wykonania grobowców w miejscu 

i ma prowincji, Telefon 759. 
234 36 0 


2 pokoje 
i kuchnia od frontu do wynajęcia zaraz 
lub od 1 lipca przy ni. Krowoderskiej 
l. 46, 3855 1 8 


Did Czopa Zygrtania 


w Jaworzu (Śląsk austr.), stale od lat 15 ord. 


Zukłdd hydropuiyczny 


w b. r. zupełnie odnowiony. Kąpiele ga- 

zowo-węglowe, solankowe i t. p, elek- 

tryzacya, masaże, dyetetyka, kiimatyka, 

leczenie ściśle indywidnaine. Słynny, 

rozległy park. Wyjaśnienia na żądanie. 
283 1 7 


Raia:68 


książek polskich z dziedziny gospo- 


b. r. w 


darstwa wiejskiego, wysyła za 
darmo Księgarnia ołska we Lwa» 
WiC: 120 17 52 


Letnie mieszkanie 


pokoi i kuchni, do wynajęcia od L lipca |nne n=n=— 


Maków. 


Kilka mieszkań w Myślenicach za Rabą do 
wynajęcia, 


parski 13, II p. 
3%93009999900900999099P00000 


Rerzystna oferta! 


kiego i okazałego gmachu nowej szkoły lu- 
dowej miejskiej, która poddana będzie na naj- 
bliższej sesyi (17 b. m.) aprobacie Rady miejskiej. 
Po zatwierdzeniu planów przez Radę, budowa szko- 
ły rozpecznie się natychmiast. Szkoła stanie, jak 
wiadomo, w pobliżu Kościoła 00. Redemptorystów. 

Budowa kościoła zbliża się szybko do koń- 
ca. Piękną posadzkę marmurową położono już pra- 
wie w całości na podłożu kościoła, obecnie zaczną 
się roboty koło wewnętrznych inwestycyj, ołtarzy, 
ławek, ambony i t. p. Skutkiem wybuchu uszko- 
dzony został w prawem skrzydleświątyni w ka- 
pliczce jeden z umieszczonych tam trzech witraży. 
Witraż ten przedstawiał anioła modlącego się. Otóż 
część mozaiki barwnej w pobliżu głowy anioła zo- 
stała wybuchem rozbitą i wyrwaną, cała zaś obsa- 
da ołowiana witraża pogięta jest w falistą tinię. 
Szkoda wyrządzona jest dotkliwą dla komitetu bu- 
dowy kościoła, który nie rozporządza zbytnio fun- 
duszami, a wyniesie koło 800 koron. 

Miłą niespodziankę zgotował tutaj p. G., żonie 
urzędnika magistratu jakiś uczciwy znalazca. Pani 
G. zgubiła 1 b. m. pugilares, w którym miała pra- 
wie całą pensyę miesięczną męża. Zrozpaczona do- 
tkliwą zgubą napróżno czyniła poszukiwania we 
wszystkich kierunkach. Wczoraj dopiero, gdy już 
zupełnie zwątpiła o odnalezieniu swych pieniędzy, 
otrzymuje przekąz pieniężny na całą zgubioną Kwo- 
tę z potrąceniem 10 K tytułem znależnego, wysła- 
ny przez jakiegoś p. G. w Krakowie. Próżne Je- 
dnak okazały się poszukiwania uradowanej kobiety 
za uczciwym znalazcą, aby mu wyrazić wdzięcz- 
ność. Nigdzie nie zdołała go odszukać. 

Sezon festynowy rozpoczęty z powodzeniem przez 
„Sokół* jest w Podgórzu bardzo ożywiony. We 
czwartek 10 b. m. odbył się w parku na Krze- 
mionkach festyn urzędników kancelaryjnych sądo- 
wych „Bratnia pomoc“ przy wielkim udziale pu- 
bliczności a dziś zapowiada się doskonale festyn 
Czytelni akademickiej w Podgórzu, nazwany „Re- 
wolncyą zabawową*, 

Mieszkańcy okolic nad Wisłą i w stronie Lu- 
dwinowa żalą się na brak oświetlenia plant, gdzie 
mają miejsce częstokroć napady rabunkowe. 


Z sądów. 


Warszawa, 11 czerwca. 


Skazanie baletnicy. 

Dzisiaj rozpatrywał sąd okręgowy sprawę 
Kseni Bauerówny, oskarżonej o zabój- 
stwo rotmistrza sztabowego ks. Mi- 
chała Kasatkin-Rostowskiego. Przyby- 
ła oma wraz z nim w styczniu b. r. z Peters- 
burga do Warszawy i zamieszkała w hotelu 
Europejskim. Rotmistrz bawił się w Warszawie 
niezgorzej i wracał do domu najczęściej rano 
w stanie nietrzeźwym. Gniewało to Bauerównę 
i czyniła mu zawsze ostre wymówki. Dnia 30 
marca rotmistrz również rano wrócił do domu. 
Q godz. 81/, Bauerówna zawezwała numerową 
i zażądała sprowadzenia lekarza, który — przy- 
bywszy — skonstatował Śmierć rotmistrza przez 
zastrzelenie. 

Na zapytanie urzędnika policyi, którego za- 
raz wezwano, Banerówna z płaczem odrzekła: 

— Zabiłam księcia! 

Na stole znałeziono dwa zapieczętowane li- 
sty, na których widniał dopisek: „Proszę po 
mojęj śmierci wysłać według wskazanych adre- 
sów*. Jeden list adresowany był na imię Ale- 
ksandra Bauera w Budapeszcie, drugi Maryi 
Sorokoumowskiej w Moskwie. Widocznie Baue- 
równa miała zamiar zastrzelić rotmistrza, a na- 
stępnie siebie, zabrakło jej jednak odwagi. 

Rozprawa była tajną. Sąd ogłosił wyrok, ska- 
zujący Bauerównę za zabójstwo w roz- 
drażnieniu na 3 lata więzienia; je- 
dnocześnie jednak sąd postanowił przedstawić 
ją do łaski monarszej; w celu uzyskania za- 
miany tej kary na 5 miesięcy więzienia. 


NAA ARRA 


Józefa 


Lwów 
Sykstaska 2. Tel. 20331. 


Gramofon koncertowy z 


Cenniki darmo i opłatnie. 


składające się 
z 2 obszernych 


ERBO 


Białej koło Makowa. B. Staner, 
3758 4 6 


Bla leiników! 


Wiadomość: Kraków, Rynek Kle- 
3802 1 3 


Na spłaty miesięczne 


1 los tuieczi 480 fr. 


Odznaczony na wystawie jubileu- 
szowej najwyższem 


NOWA REFORMA 


Wiedeń, 12 czerwca. 
0 kilkakrotne morderstwo. 

Tutejsze władze policyjne wpadły wczoraj 
na ślad kilku niewyjaśnionych dotąd zbrodni, 
dokonanych w Wiedniu, wśród następujących 
okoliczności: Robotnik Hladny wniósł do tu- 
tejszej policyi oskarżenie o usiłowane morder- 
stwo przeciw 45-letniej Annie Kubowsky, 
trudniącej się odnajmowaniem pokojów. Zapro- 
siła go ona przed kilku dniami do Preszburga 
na przechadzkę nad brzegiem Danaju. W cza- 
se tego spaceru Kubowska usiłowała ze- 
pchnąć Hladnego do rzeki, niby przypad- 
kiem. Gdy zamiar ten nie powiódł się, chciała 
mu podać do wypicia jakiś płyn, którego Hla- 
dny nie przyjął. Po powrocie do Wiednia oskar- 
żył ją o usiłowane morderstwo. 

Policya, zająwszy się tą sprawą, przypomnia- 
ła sobie, że Kubowska miała przed paru laty 
proces o jakieś osznstwa z kaucyami małżeń- 
skiemi i została wtedy skazaną na dwa laża 
więzienia. W czasie procesu zaczęto ją po- 
dejrzywać o popełnienie morderstwa na jakimś 
starszym mężczyźnie, który po przyjęciu z jej 
rąk napoju umarł. Wiadomem jest także, że 
w mieszkaniu Kubowskiej przy Lerchenfelder- 
strasse, zmarło w niewyjaśniony spo- 
sob troje lndzi, odnajmujących od niej po- 
koje. Mianowicie 13 maja 1907 r. zmarła nije- 
jaka Marya Murman, 12 czerwca 1908 niejaki 
Edmund Becher, a 1 listopada 1908 Ferdynand 
Reingruber, agent kosztowności. Nasuwa się 
podejrzenie, że w tych tajemniczych wypad- 
kach Śmierci brała udział Knbowska. 
prowadzi gorączkowe śledztwo. 


Ohydne morderstwo. 
(Telegram „N. Reformy") 


Lwów. Do „Kuryera Lwowskiego donoszą 
z Uhnowa: W Nowosiółce kardynalskiej w po- 
wiecie rawskim wydarzył się wypadek, świad- 
czący o zdziczeniu i zwyrodnieniu tamtejszej 
ludności. Do p. Borowskiego, właściciela obsza- 
ru dworskiego tej wsi, przybył z Rosyi przed 
niedawnym czasem mężczyzna nieznanego nazwi- 
ska, długoletni wygnaniec polityczny i więzień 
katorżny, któremu pod koniec życia udało się 
uciec z wygnania z gubernii orenburskiej 
i schronić na ziemię galicyjską. P. Borowski 
wypróbowawszy jego uczciwość powierzył mu 
nadzór nad pewnemi gałęziami gospodarstwa 
wraz z urzędem pisarza, We czwartek pisarz 
przydybawszy jednego z parobków na kradzieży, 
uderzył go w plecy. Rodzina uderzonego podnio- 
sła z początka wrzawę, z powodu znęcania się 
„Lacha“ nad Rusinem, później jednak uspokoiła 
się, lecz tylko pozornie, W nocy bowiem do 
mieszkania pisarza wdarło się trzech ludzi, któ- 
rzy zamordowali go w straszny spo- 
sób, rozbijając luśnią czaszkę, ła- 
miąc obojczyk, rękę i parę żeber. Zandarmerya 
aresztowała sprawców zbrodni natychmiast. 


Tanie domy. 


W Krakowie istnieje — jak wiadomo — To- 
warzystwo urzędników dla budowy ta- 
nich domów mieszkalnych. Towarzystwo 
to nie jest obliczone na zysk i ma na celu umo- 
żliwienie członkom wybudowanie własnych domów 
mieszkalnych. W dniu 187b. m. odbędzie się wal- 
ne zebranie członków Towarzystwa, na które za- 
rząd przygotował i wydał w druku sprawoz da- 
nie ze swej działałności w r. 1908. Sprawozda- 
nie to przedstawia się w szczegółach, jak nastę- 
puje: 

Towarzystwo wybudowało dotychczas dwa do- 
my parterowe w Podgórzu, oraz wilłą je- 
dnopiętrową w Krakowie przy ulicy Sobieskiego, 


Pierwszy krajowy, kurtoony I częściowy skład orumośoaśw 


eksiera. 


odznaczeniem 
GRAND PRIX. 


Policya 


"Kraków 


a w dniu 25 kwietnia z. r. kupiło Towarzystwo 
od gminy m. Krakowa część gruntów pofor- 
tyfikacyjnych na Zwierzyńca przy ko- 
ściele św. Salwatora, w obszarze 7534 sążni kwadr. 
za cenę 30.172 koron. Po rozparcelowaniu tego 
gruntu, jego uporządkowaniu, zaprojektowaniu ulie 
i trotoarów, oraz kanalizacyi, a po zatwierdzeniu 
planów przez gminę m. Krakowa stanie na naby- 
tym gruncie 27 will, oraz dwa domy czyn- 
sz0we, przeznaczone dla członków Towarzystwa, 
gdzieby za przystępnym czynszem mieszkalnym 
otrzymać mogli mieszkania hygieniczne i nowo- 
cześnia urządzone. Plany i kosztorysy domów czyn- 
szowych powierzono do wykonania architektowi p. 
Romnaldowi Bandurskiemu, do którego także wielu 
członków, mających zamiar budowania na Zwie- 
rzyńcu, zwróciło się o wykonanie planów. Na pod- 
stawie gotowych planów i kosztorysów ma nastą- 
pić jeszcze w lipcu b. r. rozpisanie licyta- 
cyi budowlanej na wszystkie 27 will, oraz 
oba domy czynszowe, tak, aby te budynki jeszcze 
tego roku stanąć mogły pod dachem, a z począt- 
kiem lipca 1910 r. zostały oddane w stanie zdol- 
nym do mieszkania. Prócz tego oddano do budo- 
wy willę parterową w Dębnikach, oraz 
6 will w Nowej wsi. Willa w Dębnikach ma 
zostać jeszcze tego roku zupełnie ukończoną, W Pod: 
górzu sprzedało Towarzystwo parcele 5 maszyni- 
stom kolei państwowej. Odnośne plany są na ukoń- 
czeniu tak, iż również tego roku rozpocznie się 
budowa tych domów. 

Towarzystwo przyszło do przekonania, że jedy- 
nie taniemi i odpowiedniemi do budowy domów u- 
rzedniczych mogą być grunta pofortyfi- 
kacyjne, które posiadają znaczne ulgi podatko- 
we. — Nie chodzi tu bynajmniej o parcele, które 
wskutek swego wyjątkowego położenia lub innych 
miejscowych warunków przedstawiają wielką war- 
tość i wskutek tego ze znacznym zyskiem pozbyte 
być mogą, lecz o parcele tanie i zdrowo po- 
łożoane. Towarzystwo apeluje więc do radców 
miasta, którzy są z zawodu urzędnikami, oraz do 
tych, którzy zawsze sprawy urzędnictwa popierali, 
aby dołożyli starań o jak najszybsza załatwienie 
powyższej sprawy. Zarząd Towarzystwa poczyni 
też starania w Banku krajowym i Związku Stow. 
zarobkowych i gospodarczych we Lwowie, aby u- 
dzielony w roku 1906 kredyt wekslowy został To- 
warzystwu wydatniej podniesiony, oraz 
aby Towarzystwo mogło otrzymywać pożyczki bu- 
dowlane na przystępnych warunkach. Ministerstwa 
skarbu i kolei przyznały z funduszu emerytalnego 
dla urzędników kolejowych kredyt hipoteczny w 
kwocie 1,000.000 kor., dia podurzędników zaś ta- 
ki sam kredyt w kwocie 800.000 kor. pod bardzo 
korzystnem: warunkami. 

Towarzystwo poczyniło starania w magistracie 
m. Krakowa i administracyi akcyzy miejskiej, oraz 
w Towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń w Kra- 
kowie, aby dla swych członków, o ilə ci są urzęd- 
nikami danej instytucyi, otrzymać mogło pożyczki 
hipoteczne z oduośnych funduszów emerytalnych, 
na podobnych warunkach, jak je przyznało mini- 
sterstwo kolejowe dia własnych funkcyonaryuszów. 
Aby uzyskać wydatny fundusz z kredytu 4,000.000 
koron, wstawionego przez ministerstwo skarba w 
budżet r. 1908 na cele tanich mieszkań urzędni- 
czych poczyniło Towarzystwo odpowiednie Kroki w 
uamiestnictwiu we Lwowie, oraz w ministerstwie 
robót publicznych w Wiedniu, gdzie porobiono ró- 
wnież starania, aby uzyskać kredyt hipoteczny dla 
urzędników państwowych na domy, przechodzące na 
ich własność. Z miejscowych instytucyj przyznała 
Towarzystwa Kasa oszczędności m. Krakowa kre- 
dyt hipoteczny w kwocie 100.000 K na domy wy- 
budowane na gruntach pofortyfikacyjnych. 

Statystycznie przedstawia się rozwój stowarzy- 
szenia następująco: 

I rok (od 22/IX do 31/XII 1905) 211 człon- 
ków — 214 udziałów. Wpłaconych udziałów 4737 
koron 00 hal, II, rok 289 członków — 292 udzia- 
łów. Wpłaconych udziałów 11.470 koron 03 hal, 


Niedziela, 13 Czerwca 1909, 


II. rok 302 członków — 305 udziałów. Wpłaco: 
nych udziałów 3235 koron 06 hal, IV. rok 316 
członków — 320 udziałów. Wpłaconych wkładek 
3676 koron 00 hal. 

Łącznie tedy wpłacono na poczet udziałów 22.093 
koron 09 hal. Rok 1908 zakończono zyskiem w 
kwocie 2254 koron 32 hal. Na rachunek bilansu 
Towarzystwo przedstawia w stanie czynnym i bier- 
nym kwotę 85.001 koron; obrót kasowy w roku 
1908 zamykał się w przychodach i rozcbodach 
kwotą 143.368 koron. Członków liczyło 1908 roku 
319. 

Zarząd Towarzystwa tworzyli: Dr Feliks T wa- 
róg, sekr. kolei państw. (dyrektor); Zygm. May- 
walt inspektor kolei państw. (zast. dyrektora); 
członkowie zarządu: Ludwik Baumgarten, za- 
rządca wapiennika miejskiego w Podgórzu, dr Ksa- 
wery Bobkowski. urzędnik pow. Kasy oszczęd: 
ności w Krakowie, Marcin Gawlas, urzędnik po 
datkowy w Podgórzu, Gabryel Niewiadomski, 
nadinżynier starostwa, dr Jalian Nowak, prof, 
uniw, w Krakowie. Do Rady nadzorczej należeli; 
prezes dr Maksymilian Willer, komisarz dyr. ko- 
lei państw., zastępca prezesa dr Adam Szczer- 
ba, sędzia w Podgórzu; członkowie: Floryan Ka: 
pec. starszy oficyał sądowy w Podgórzu, dr Hen 
ryk Marschek, komisarz skarbu i dr Józef Mu 
czkowski, radca sądu w Krakowie, 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński, 
CE PNE CYK ZWZ CZE WCEKN A 
Buch przejezdnych. 


Kraków, 12 czerwca. 


HOTEL KRAKOWSKI: Ioonowie Bojarscy z Harsznicy 
(Król. Pol., X. Marcin Smołka z Olkusza, inż. Maryan 
Lorentski z Wiednia, sędzia Mateusz Biernacki z Buska, 
Kazimierz Dyakowski z Daszkowiec, Stefan Tchórzewski 
z Płoskirowa, Aleksandrowie Golczewscy z Radomia. prof. 
Bronisław Trepka z Czernichowa, Karol Godula, Wale- 
ryanowie Wojciechuwscy z Kalwaryi, Władysław Hertz 
z Granicy, Franciszek Słomkowski ze Lwowa, Stanisłuwa 
Niżałowska z Warszawy. 

HOTEL pod ROZĄ: Amelia Oświecimska z Gościewicz 
(gub. wileńska), Maryan Sawicki z Częstochowy, Zyg. 
Aichmitller z Rzeszowa, Helena Weroczy z Łęczycy (Król. 
Pol,), X. Jan Jaworski z Mogielnicy, Jan Offert, Amelia 
Mech z Warszawy, X. Antonl Barta z Ołomuńca, 

HOTEL SASKI: W. Schoenner z Norymbergii, J. For- 
sylt z Leith. B. Kurczewski z Przerębia, J. Cyrońska z 
Ostrowca, A. Jackowski z Warszawy, F. Sieber z Wie- 
dnia, T. Jabłoński z Krosna, H. Glück z Budapesztu, E. 
Glatter z Wiednia, A. Żarnuwska z Zaporza. J. Irsey 
z Wiednia, J. Szwejcer z Lask. F. Stanke, K, Schinko 
z Wiednia. 


Kto ma zepsuty żołądek, zgagę, niech si 
ncieknie natychmiast do gorzkiej wody 


Franciszka Józef 


od dawna za dobrą uznanej. Pół kieliszka do 
wina rano naczczo sprawia już po kilku godzi: 
nach wielką ulgę. Przez lekarzy uznana za wy- 
śmienitą. 1749 


Kursa telegraficzne. 

Wiedeń 12 czerwca. Losy: a) proceatowe: Austryackio 
zakładu kred, z obi, pr. z roxa 1880 3-pro, 276— Austr 
zakł, kr. z obl, pr. z r. 1889 3-prc. 266'60. Uregul. Du 
naju z 1870 r. 1002r. 5-pro. 265*75. Węg. Banku hip 
po 100 złr.4-prc. 242 —. Pożyczka serb. prem, po 100 fr 
9-prc. 91:50, b) bezproc.: (Basilica) 6 zł. 21:10 Zakł 
kred. dla h. i p. po 100 zł. 501:50. Clary 40 zł. m. k- 
167:—, Pożyczka m, Insbruka 20 zł. 110*—, Losy m. Kra- 
kowa 20 zł, 108*—, Pożyczka m. Lublany 20 zł. Fad'm=, 
Ofen 43 zł. 205: —. Palffy 40 zł. 210:—. Czerw. krzyża 
aastr. T. 10 zł. 6175. Czerw, krzyża węg. Tow, 5 za 
30:40, Losy fund, arcyks. Rudolia 10 zł. 67:50. Salm 
26 zł. m. 24450. Pożyczka Salcburga 20 zł, 105'—.Tu 
reckie oblig. prem, kolej. po 400 fr. 18389. Tureckie 
oblig. prom. kolej. °% 154*—, Losy kom. m. Wiednis 
« 1874 r. 624'—, 


SALON 


ul. Św. Jana 1, I pa 


komitszych artystów. 


(ohak Wawel. 


Jeneralzo zastępstwo Akc. Tow. Gramoionów z marką „Piszaący Arniciek“, Poleca 
swoje stanowczo bez szmeru grające gramofony uznane przez pierwszorzędnych znawców za 
najlepsze i najtrwalsze. Korzystna wymiana płyt. Części składowe i warsztaty reperacyjne 


na miejscu. 


M 


10 płytami 60 korom. 
Przeróbka lub zamiana Pathefonów na Gramofony, oraz wielki wybór Pathófonów | płyt. 
aa 


186 22 0 


kowa EOWOS 


ORIONIT 


lśniąco białą nieuszkodzoną bieliznę. Za 
szkodliwość ręczy 


Marka biały paw. 


najnowocześniejszy środek do prania bielizny wydaje 28 
po półgodz. gotowaniu bez tarcia i szczotkowania j 


Krakowska fabryka homitzea W. Ggiechowskiego w Krakowie FE 


2. 


ropą „Calor* poszukuje się 


Rentowność zapewniona. Bliźszych 


wyjaśnień udziela inżynier 


wprost od ul. Wielopole. 
zupełną nie- poszukiwani. 
8138 10 10 


Cena 40 hal. 


6 

s ARG << 
etwarty codziennie, nie wyłączając świąt i nie- 
edziel, 9d g. 10—141 i cd 2—5 pop. Wzbo- 


gacany ciągle nowemi dziełami sztuki najzna- 
243 7 0 


Założony w r. 1872 


i zakład artystyczna - kamioniarski 


BRACI TEEMBECKICH 


# Kraków, ul, Rakowicka 7, tel, 462, 
5 podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak w miejscu jak na 
M prowincyi, oraz poleca wielki wybór 

pomników gotowych z piaskowca, 
r 81 


Celem eksploatacyi patemtow. 
wynajazia do opalania pieców 


SpóMIKÓW Z KUPCEM, 


grzyn w Krakowie, ul. Dietla 101, 
Agenci 


39970 


Restamracya pierwszelzedna 


się chce tanio ubrać wedłag angielskiej pier- 
wszorzędnej mody, zamawia ubranie u 


GÓRKI, krawca 


Kraków, Floryańska 21. 
Na prowincyę wysyłam próbki, modele, spo- 
sób brania miary, oraz ceny ubrań. 381123 


ETET 


Na raty 


konstrukcyi, uie- 
pszone S nyera maszyny do szy- 
cia, haftu i do wszelkiego prze- 
mysłu, z fabryk światowej Bła- 
wy, poleca pierwszorzędna, zna- 
na z rzetelności firma: 


B PAWŁOWSKI 
w Krakowie, Rynek 18, 


| dostawca wielu Stowarzyszeń zarobk,, Związku 
I| urzędników państw. i Centrali Zakupu dla ofi- 
cerów i urzędników. 

Cenniki z historyą maszyn darmo i opłatnie, 
j| Uwaga: C.i k. austro-węg. Konsulat stwier- 
p | dził, że tirma Singer Co. wyrabia swoje „ory- 
| zinalne* maszyny w Wittenberge, pruskiej 
prowincyi Brandenburg, zaś kierownictwo han- 
4 |dlowa posiada w Hamburgu. Jestto więc firma 
|| niemiecka, którą „Straż Polska“ zaliczyła do 
B | bojkotu. 21690 
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3 kanony prem. sarbskie 
3 kupony prem. węg. Bazylika 
razem za 36 rat po 8 K. 

BEE" 11 ciagnień rocznie. "Fag 

Kupujący otrzyma oryginalny 
kwit ratalny bankowy i gra po 
złożeniu pierwszej raty. 

Do ciągnienia 17-go czerwca b. r. 


luż wyszedł Nr 6 i 7 rocznika IX. 


Poradnika ęzykówegi 


miesięcznika poświęconego 
— poprawności języka — 


$ 
$ 
$ 
ż 


wydawanego w Krakowie pod redakcją polecamy ; 
Romana Zawilińskiego. Losy lotergi państwowej 
Przedpłata roczna w Krakowie wynosi po 4 korony. 


Główna wygrana 200.6009 kor. 
2 losy 71/4 K, 5 losów 18 K. 
Kantor wymiany „Merkury“ Braci 
Eibenschiitz w Krakowie, Rynek 
główny 5. 279 18 


K 250, z przesyłką pocztową K 3—, 
Przedpłatę przyjmują wszystkie księ- 
garnie w kraju i za granicą. 68 17 0 


UEBE=>RxH 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. 


4443430101 PFL 4140403000000 


Dnia 14-go czerwca 
o godzinie 5-iej wieczorem 


odbędzie się 


w Publicznej Kadi Aicyracoinej 
Rynek 16 | 


sprzedaż licytacyjna urządzenia kuchennego, porcelany restauracyjnej, 
stołów, stołków, widelcy, noży, szaf kuchennych; również licytowane 
będą maszyny do szycia, meble, garderoba męska i damska, bielizna, 

obuwie i wiele innych przedmiotów od 3858 2 3 


trzeciej części ceny szacuiakowej. 
Zarząd hali.) 


000000000000040070020090020004400092 z 


w SZAFA Feairze w TakOWie 


narożnik ui. Szczegańskiej i Jagieliońskiej 

wydaje smaczne i zdrowe obiady, w cenie od 2 K wzwyż, jak również 

à la carta na porcye 1 pół porcye. Ceny zastosowane do wymagań gości, 

są one jednak dla każdego przystępne. 5 gabinetów, wspaniale urządzo- 

nych, do dyspozycyi gości. 

Przyjmuje się zamówienia na wszelkie bankiety, uczty, wesela i t. p. 

zebrania towarzyskie, po cenach możliwie niskich. Zamówienia przyjmuje 

się od 10 osób aż do tysiąca, a nawet dwóch tysięcy, gdyż na miejscu 

są odpowiednie sale. Piwnica zaopatrzona we wszelkie doborowe 
wina krajowe i zagraniczne. 

Polecając się łaskawemu zaufanin, pozostaję z poważaniem 


A, MORAWIECKI 


Besiauracya 
$ 3463 5 7 w Starym Teatrze w Krakowie. 
ETa a Aaaa a a a +3+9+0070 


Rządca Drukarni L. K. Górski. 


